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N O W O Ś C I  W A R S Z A W S K I E .

Stosunek m iędzy  srebrem  i z ło tem  , co 

raz więcej odmienia  się na korzyść złota. \V 

czas ie ,  kiedy moneta Pruska w kra ju  miszvm 

k ursow ała ,  a w  której około 8 i .  zip: w  gru ­

bej monecie na jedną grzyw nę Kotońską r a ­

chują, m ożna  było dostać w rokti 1796. i 1797. 

jednego dukata Holenderskiego ważnego za 18. 

ził: cżyli dawano Około 14. 3/ 1 0 . grzywien 

czystego srebra, za  jedną grzywnę czystego 

złota. Od tego czasu ,  m im o  w o j e n ,  i ró­

żnych odm ian  w  stosunkach hand low ych  i 

Rządu, złoto co raz wyżej w  stosunku do srebra 

szło w g ó rę .T e ra z  w  grubej monecie  Król: Pol: 

bi je się po 8 6. ził: so .  64/100 . z jednej 

G rzyw ny Kolońskiej czystego srćbra ,  a W złotej  

monecie po 1 300.  złp: z jed nej grzywny c z y ­

stego z ło ta ;  ęo wyro w n y w a  cenie d u k a ta w a -  

żnego Holenderskiego po 19. ził: i groszy a.

cu roku 18 15. gdy teiazniejsza stopa m enni-  

czna postanowioną została. Podłóg tej  propor­

c j i ,  daje się prawie speIna 15. grzywien sre­

bra czystego,  za jedne g rzu v n e  czystego zło­

t a ; a że teraz, za złoto polskie 5. j / s procent 

J d z io  , a za Dukat Holenderski 20.' zil: ógro :  

i więcej nawet dają, okazuje s ię  więc, iż teraz 

jedna g -z y n n a  czystego złota 15. 7 / j ó .  

grzywien srebra kosztuje.

L is ty  handlowe odebrane 7. Anglji, do­

noszą bardzo korzystne wiadomość! cJla nas 

względem handlu d rzew a i zboża. Przewidu­

jąc właściciele rękodziehii angielskich, iż gdy­

by  dłużej A n g l j i  niebrała naszych płodów ,■ 

hi usiano by użyć sprawiedliwego odw etu  i za­

kazać w p io w ad za n ia  ich to w aró w , m ają  usi­

łować wszelkiemi sposobami , aby bil zbożo- I 

wy cofniętym żostał,

Wspomnienia.
Szymon Szy m o n o w icz  Poeta,: 
jego  pogrzeb 1 639.

W czora j  - znaczna część mieszkańców 

W arszawy, znajdow ała  się na odpuście w W olir 

ogrody za Wolskiemi rogatkami a osob l iw ie  

Uiiruha , by ły  napełnione gośćmi. Kurzawa 

tak była wielka 11a drodze od rogatek do W o .  

l i ,  iż ćliok siebie  nic niewidziani).

Gurmandziści bardzo chwalą S z p a r a g i  

k tórych codziennie dostać m ożna  na wiej­
skiej kawie.

Lekkrz  Obwodu Ł om żyńsk iego  F ra n :  

M u s z y ń s k i ,  p rzy b y ły  do W arszaw y dla 

pora tow ania  własnego zdrow ia ,  wczoraj ży ć  
przestał. —

W yszło  urządzenie Koni: Rządo: Rełi-  

gji i Oświecenia ,  względem podziału parafji 

Żydowskich i kass należących do obiządiców 
ich wyznania.

C iep ła ,  już  zmuszają do kąpieli w wi­

sie : pomimo jednak  bacznego dozoru Policj i



I tylolicznego doświadczenia , ile w  tej m ie­

rze należy  być ostrożnym  , kąpiący się nieu- 

w aż a ją  na miejsca niebezpieczne i dobrowol­

n ie  g iną ;  wczoraj utonęło dwóch ludzi.

M a js t ro w ie ,  nieąh w Poniedziałki nie- 

w ysy ła ją  nietrzeźwej czeladzi do roboty': one- 

gdaj na ulicy m iodow ej  czeladnik zduński 

p o d p i ły ,  wypadł z pierwszego piętra .  W cze­

sny ratunek ocalił mu życie.

W c z o r a j , rozeszła się wieść po W a r ­

s zaw ie  , potrzebująca zapewne p o tw ierdzen ia :  

iż  Yiąże J p s y la n ti  , zabrawszy wielkie skarby 

które m u  złożyli  G recy  , udał  się do M alty .

R O Z M A I T O Ś C I .

W  roku zeszłym w P aryżu  urodziło  

się dzieci 24,8 58 - w liczbie tej  8 , 8 7 °- z n i e p ra -  

wego łoża. U m arło  24,211.  osób ,  między 

k tó rem i 246. sam obójców , to jest  196. mę- 

sczyzn i 50. kobiet.  Ślubów małżeńskich z a ­

w arto  5 ,877 —
Pani B urgondio  śp iew aczka , którąśmy 

słyszeli  zaprzeszłego lata w Warszawie , przez 

całą zimę baw i l a w 'B e r l in i e , a lubo miała  wie­

lu s t r o n n ik ó w ,  jednak śpiewaczka Berl ińska 

Pan i  M ild e r , liczniejsze odbierała oklaski.

Odebraliśmy z Poczty list , donoszący 

o nadzwyczajnem zjawisku wydafzoneni o dwie 

mile od Łowicza;  cbćąc się j e d n a k  dokładniej  

zapew nić  ,  w s trzm ym ujem y  jeg® pgłoszeme.

P rz y je c h a li cló W arszaw y .

Bukowiecki Oby: z Włodawy.

Piędzicki A loizy  Oby: z Miszałkowa.

D unin  A n to n i  Oby: z Smiarkowa.

Bujno Franciszek  Oby: z Braszkowa. 

Chwalibóg Assesor z Siedlec.

Paprocki Stanisław Oby: z L ip n a .

Sarnacki Aloizy  Oby: z Dobroczyńca.

Lebel  Jgnacy O by: ź Suw ałk .

W yjechali.

Kaczkowski M ichał  Oby: do Gerlach.

M a je r  Kazimierz do Zienteck.

Krasuski Oby: do Płocka.

Kamecki Jgnacy Oby; do Wyszogroda. 

Pruszak A lexander  O by: do Sanik.

Zabokrzycki Felix  O by: do Osiecka. 

Chmielewski P a w e ł  Oby: do L udrog.  

L itmowicz Józef do Łęczycy.

Mtodzianowrki W in :  Oby: do Łucka.

Załęcki Jan  O by :  do Łucka.

D O N I E S I E N I E .

M ie r z e je w s k i , właściciel gorzelni na 

ulicy Bonifraterskiej,  ma zaszczyt u w iadom ić  

P rześw ie tną  Publiczność, iż na początku p r z y ­

szłego ty g o d n ia ,  otworzoną Zostanie u n iego 

kąpiel wyw arow a,  nowo i wygodnie urządzona.

T E A T R  N A R O D O W Y .

Dziś. daną będzie komedja W olty zer , 
po drugi raz balet N ina  i obrazy , 1 . n am io t  
D arjusza  , z. P iast, 5 ofiara B e llo n j. ^

P o strzeżen ia  M eteorologiczne.
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